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UW AGA VII.
O  G N I E W I E

Gniew ieft to namiętność miiośći wfat- 
fney. S x Augufiyn zdaie fię popie

rać to zdanie, gdymowi: że człowiek ni- 
gdyby fię gniewem nie unofii, gdyby u 
fiebie niebyt przeświadczony, że ten 
popędliwości wyflsok nie ieft nie ftu- 
ſznym .

Mniemana ta pasfya ieft (krytym wyj 
znaniem naſzey boleści y żądzy, którą 
mamy zemſzczenia fię naſzey urazy lub 
krzywdy, ona zdania jiaſze zdradza, 

i\Vw przez
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przeto ten, który-fię uwodzi zapalczy- 
wośeią gniewu, nie może bydź nigdy 
wielkim Politykiem, ktorego n a y p ie r -  
wſzym przymiotem powinna bydź dys- 
ſymulacya; chybaby naśladować chciał 
Cefarza Tybcryuſza,który tak umiał zapal- 
czywość tłumić ſwego przyrodzenia,t,że 
nigdy z nianie wybuchnął, aż w czafie w 
którym już nie było więcey czego fię o- 
bawiać, coby przefzkodzić mogło po.* 
wodzeniu iego zamyfłow.

Tacyt wyllawia niani wiele przykła- j 
dow dysſymulacyi tego Monarchy, zna- j 
komitfzy z pomiędzy innych ten znay- 
duię. Wiedział on dobrze, że Libo Dru- 

Juc butą nadęty, iż między fwemi przod
kami liczył imiona wielkie Cezarów y 
Pompej u f zow) radził fię bez przeiianku 
Chaldeyjkkh wiefzczkow, wróżbitów, y- 
tych którzy wykładać fny umieli, aby 
fię od nich dowiedział, ieźliby śladami 
iść nie mógł Bohatyrow fwoiego rodu* 

Wfzyftkie naygwaitownieyſze gniewu 
rozruchy powftały były w ſercu Tyberyu. 

J za  przeciw zuchwałemu temu Mioko-
ſowi,
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łowi; dla pewnieylżego iednak zamyftu 
iego odkrycia y fpraw docieczenia, pom
knął daleko bardzo fwą dyfsymulacyą: 
ponieważ dat mu urząd P re to ra , oświad
czył mu wielką przyiaźń y u ftołn ſwego 
poufałemu iadaćpozwolił. Nigdy niepo- 
kaz-tło fię w tym Monarfze, tak umiał to
bą w gniewie wtadać, naymnieyfze po- 
rufzenie przeciw temu Rzymianinowi, 
y aczby fię mógł orpzeć iego zanjyftom, 
y mowom kazać uftać, z ktoremi fię on 
nadgłafzał na fundamencie nadziei po
chlebiających iego wyniofłośći, wolał ie
dnak raczey nie czynić żadney prze- 
ſzkody,aby zupełniey intencye iego y 
kroki zamylłow poznał.

Gdy iuż miał w ſwey mocy czym go 
przekonać, kazał go zapozwać przed Se- 

| na t,  yſam czytał bez naymnieyfzego na 
twarzy pomięfz&nia, dowody wyftępku 
tego młodego zuchwalca, iako też y wier- 
ſze czarodzieyſkie, których on zażywał 
nawy wabienie Dufż z podziemnych lo
chów, aby fię z nich dowiedział o przy- 
ſzłych (kutkach przedfięwziętey ſwey im

prezy
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prezy: tam  to więc było, gdzie Cefarz 
T y b c r y u ſ z , zupełnie fię fani zwyciężył, 
ponieważ to czytanie tonem głoſu tak 
iednoftaynym odbywał, iż fię zdawało, 
iakoby w tym ofkarżeniu żadnego in* 
regonie  miał intereflii, fzczegulnie tylko 
interes ſamey fprawiedliwości.

Gniew czyni zamierzania w famili
ach, rozrzuca nierząd między nayświęt- 
ſze towarzyftwa, zrywa nayśćiśLeyfzey 
przyiaźni związki, y w takie podczas lu
dzi ſzaleńftwo wprawia, które ich do o- 
czywiftey przywodzi zguby. Teć to po- 
pędliwego gniewu zapędy uczyniły z 
naywiękfzego Grecyi Wodza, żołnierza 
pełnego nieuwagi. Pelopidas blifki bę
dąc wygrania bitwy z  Dyonizymtyranem, 
co go tylko zoczył, fpoyrzał na niego, ia 
ko na tego, który go niegdyś w pęta o- 
kować kazał przeciwko prawu narodowi 
tak dalece że widzeniem tym rozdra
żniony zapomniał, iż Wodz nie powinien 
nigdy życia ſwego narażać bez wielkiey 
potrzeby, gdyż życia iego ſlrata pociągała 
za ſobą ftratę całego woyfka. Puścił fię ie-

dnak



fię przez gęfte fzyki, y to wfzyftkopoftrą- 
cai cokolwiek było tamą iego zapędowi: 
ale to było nadaremnie,gdyż tyran uchy 
lii fię ucieczką przed zapalćzywością ftra- 
ſznego fobie nieprzyiaciela. znalazł Dy- 
onizy ochronę fwego życia w boiazliwym 
tchorlłwie, popędliwość zaś gniewu, kto- 
rey zawśćhgnąć Pelopidas nie mogt, by
ła śmierci iego przyczyną, ponieważ o- 
toczony zewfząd od nieprzyjaciół, ich 
liczbie z odwagą ſwoią y życiem, które '

i na placu zolławił, uftąpić mufiał.
To porufzenie miłości włafney przy

wiodło Panuiących docychzbytków, któ
re niewinnych nieraz ięczeć przymu- 
fiły, chcąc winnych ukarać; ta namię
tność ſplamiia luftr Iławy wielu Boha
tyrow, gdyż y wofobie Alexanira W. zro
biła obmierzłego zaboycę z zwycięſzcy 
który w zadumienie świat cały wprawii 

I waleczną śmiałością ſwoich czynów, y 
ſzczęśliwym zamyftow powodzeniem.

Gniew ieft bardzo niebefpieczny w- 
Panuiących, gdyż ci wſzelką potęgę \v-

ſwych
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Twych ręku maią: tudzież że zbytki, do 
których on Jch przywodzi, czę fto k ro ć  
ſą nie nadgrodzone; przeto Cotys Kroi 
7 bracki, który byf łacno do gniewu ſkłon- 
nym, \vziąwſzv iednegorazu w upomin
ku od pewnego z Twoich przyiaciol na
czynia' gliniane przedziwney roboty, y 
podziękowawſzy mu za dar ten przedni, 
na tychmiaft one o ziemię rzucił y fkru* 
ſzył, gdyż fię obawiał, aby fię kiedy w 
gniewie Twym nie utrzymał, gdyby z do
mowników iego który co podobnego nie- 
fzczęściem uczynił, y aby go zbytnią 
ſurowością nie karał.
- Możnaż co bardziey barbarzyńskiego 

nadto czytać, co tam gniew kiedyś ka
zał Sułtanowi Tureckiemu uczynić: ten 
chcąc o krutnik wiedzieć; który mu z pa
ziów figi dla niego nagotowane poiadł, 
wfzyflkim żołądki otworzyć kazał dla 
okrutnego prawdy doświadczenia- 

Któryż ieft Filozof, któryby przyiąc 
mógł zdanie AryftoUkja w pochwale gnie
wu, którą mu daie ? gdy go ſprężyną czy
ni wſzelkich naywalecznięyſzych czy-
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jnow, y gdy twierdzi, ze bez niego była
by duiza w bezdzieiney gnufności, czy- 

I li w bezczynney iakieyś meczułości, kto-- 
raby fię wyniefieniu iey opierała.

Gdyby gniew przymiotem był odwa- 
; gi, gdyby poddymał wzwyciężcach te 
I żądze wyniofte, które ich czynią 4zbyt 
! flawy chciwetni; gdyby był wniofł Ale- 

xandra na mury O xy dr ac ki ego * )  mia- 
Iło; gdyby podnietą był Cezarowi w wiel
kich iego imprezach; odwaga tych bo- 
hatyrow byłabyniedofkonałą y niedofta- 
teczn ą , y od ſzczęścia miałaby powo
dzenie nierozmyślna ich porywczość,

. która ieft właſnością gniewu.
O n ci to przeciwnym fyoſobem, we- 

I dług zdania Seneki, pomógł do przegra
nia wielu bitew, dopuścił ubiedz mia- 
fta, y całe woyłka Cymbtowy, Teutonow 
u zgubę przyprawił. Te ich klęſki tak 
były ftawne, źe żadnego z nich noga nie 
ufzła z ſmutnym niefzczęścia ſwego do- 
niefieniem, które bez wieści Ha wy w wie- 
cznymby niepamięć zagrzebła m ilczeniu . 
J o  zaś ztąd poſzło, iako mowi Seneka,

źe tc
Oxidiaces, naród vp jſndjyi wſdodniey
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że  te narody nie miały  inſzego prawidła tnęitwa, 
ty lk o  nierządną popędliwość, k t ó r a  niemi r z ą d z i ł a .

Możnaż, mowi daley tenże Filozof, przeczyć a4- 
lc mannom waleczność? ieftźe naród, krory naftęp0'  
je! na nieprzyjaciela zw iękſzą  natarczywością ? y  
który więkſzą/pokazuie w bitwie ochotę? w ych o w a 
ni ią  oni na w o y n ie ,  y  ta ich cała zabawa, ſą nieę  
ſpracowani, niecbaią o pokrycie przeciw ſrogosct 
zimna; a przecież pułk jeden zH iſzpanow  złozony> 
lub w oyfka Azyatyćkie, z których część więkſza d0 
w o y n y  n iezdatna, zdołaią przełamać y  z w y c i ę ż y ć  
tych  ludzi tak ſroglch; gd y ż  iednych uwaga y kar
ność  do b itw y  prowadzi, drudzy zaś tam idą za w- 
zrułzeniem nierządnym popędliwego gniewu.

Gniew jednego Konfula Rzymlkiego ſprawił, że 
fkw apliwie  do bitwy porwał fie przeciw A nibalowi, 
y  ftawna Kannefiſka k ie łk a  b yła  źałoſną pamiątką 
ikutkow iego zapalczywości.

Gdyby Fabiuſz burzliwych zdań gn iew u  i ła -  
chaf, zginęłoby było Pańftwo Rzym/kie, y  K a rta ' 
g ibcy  w łoży lib y  niewolnicze Jarzmo na Panów świa
ta. Gnićw tych p ory w czy  y  popędliw y , którzy m ie
li zleconą władzę nad w oyflu m i,  pr?.vwiodł ie  był 
do oftatniey doli, z ktorey nie ymogłyłię  inaczey w y 
dobyć  tylko przez rozpacz, albo przez dzielność  
Fabiuſza: iakoz ten mądry Hetman przez roftro— 
pność ſw y c h  rządów, poprawił b łędy ſwoich po
przedników, a że  gniew  uznał bydz'przyczyną wſzech  
nieſzczęść ſwoich w ſpoł o b y w a te lo w ,  zn a laz ł  nań 
ſpoſob przez umiarkowanie, ktorego zażył przeciw  
Szkodliwym w yb ieg om  p o ry w czy  tey  paſsyi,

Rejzta wtiajłępiiiącym Monitorze.


